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Cena pojedyńcz 
eczempl. I 2 g r

W y d a n ie  I I
„Gazeta Grudziądzka" wychodzi 3 razy tygodniowo

w 3 wydaniach: l  (Pomorze). II. Wojew. centralne, kresy wsch., Małopolska i zagra n'ca). III. (Wielkopolska j Śląsk) 
wraz z bezpłatnemi dodatkami: „Gospodarz i Osadnik*.*, „Robotnik", „Dobra Gospodyni", „Śmiech", ..Przyjaciel Młodzieży 

„Gość Świąteczny" i inne dodatk*. — Przedpłata wynosi kwartalnie*wraz z odnoszeniem do domu złotych 3 90. 
w Wolnem Mieście Gdańsku 7.50 guldenów, zagranicą wraz z kosztami przesyłki: we Francji 20 franków, w Belgji 6.50 belgów, w Holandji 2.50 guldenów nol 
w Niemczech 4,00 RMk„ w Szwajcarii 5 fr. szw., w Czechosłowacji 38 koron czesk., v  Austrji 8 szylingów, w Danji 6.00 koron duńsk., w Szwecji 5 koron szwedz? 
we Włoszech 20 lirów włoskich, w Ameryce i Kanadzie 1.50 doi., w innych krajach równowartość 1.50 doi. arneryk. — Ogłoszenie drobne z słowo 20 groszy, słowa

* tłustym drukiem podwójnie najmniej 2 zł., tylko za gotówkę zgóry.

Na piąteK, 25-go września 1936 r.

A n i ś le p o ta  -  a n i te m b a rd z ie j p o d w ó jn a  g ra
K o m u n ik a t  N a c z e ln e g o  K o m . W y k o n a w c z e g o  S t r o n n ic t w a  Ludowego

W „Gazecie Polskiej44 z dnia 17 
września b. r. pojawił się napastli­
wy artykuł, zwrócony przeciw 
Stronnictwu Ludowemu t jego kie­
rownictwu. Niepodpisany autor 
artykułu (..ru-u-óina. gra, czy śle­
pota44) czyni za rozrost komunizmu 
w Polsce odpowiedzialnym Stron­
nictwo Ludowe (i „Vvict“), jako 
dające szyld i pokrywkę jaczejkom 
komunistycznym. Posuwa się „G - 
zeta Polska44 tak daleko, iż rzuca 
podejrzenie, czy nie robi tego itr  n 
nictwo Ludowe świadomie i czy 
kierownicy nie prowadzą nawet 
„podwójnej gry44̂  urządzając z > - 
dnej strony patriotyczne uroczy­
stości, z drugiej kumając się z Ko­
munistami.

Nie chcemy przesądzać, czy ar­
tykuł ten jest wynikiem niezna­
jomości rzeczy. ' ’> cże r>rzy-
gotowywaniem w opinii publicz­
nej dalszych represyj ^  stosunku 
do ruchu ludoy/ego, który im nie 
dał się złamać ant zdławić. Chce­
my tytuł artykułu „Podwójna gra, 
czy ślepota44 potraktować jako rze­
czywiste, a nie tylko teoretyczne 
pytanie, dajemy na nie krótką od­
powiedź: „Ani ślepota. — ant tem­
bardziej podwójna gra44.

O Hem, że komunizm się szerzy, 
że przenika i na wieś, o tem wie­
my lepiej niż czynniki urzędowe i 
półurzędowe. Wiemy, że komuni­
ści w myśl instrukcji Kornintmnu 
starają się przeniknąć do wszyst­
kich organizacyj legalnych tnie 
tylko politycznych), by działać w 
ich ramach i pod ich pokrywką. 
Nie jest tajemnicą, że na początku 
tego roku na terenie jednego z po­
wiatów woj. lubelskiego areszto­
wano szereg członków prorządjwe- 
go „Siewu44, podejrzanych o ko­
munizm, faktem jest, iż pod po­
krywką roboty pacyfistyczne! uzy­
skali, jak donosi ostatni „Express 
Poranny44, lokal na zebranie w czę­
stochowskim Związku Rezerwi­
stów, a w Wilnie posłużyli się, ja­
ko narzędziem, pewnym księdzem 
z gromadą parafian; nie jest też 
tajemnicą, że komuniści docierają 
nawet, do bractw różańcowych, a 
podobnoć na terenie Warszawy wy­
kryto jaczejkę komunistyczną w 
Kole Ministrantów^ Cóż dziwnego, 
skoro w swoim czasie wykryto scho 
wek komunistyczny w gmachu Są­
du Najwyższego.

Nie przyszło jednak nikomu T,oz 
sądnemu na myśl, by, czy to kiero­
wników „Siewu14, czy opiekunów 
bractw różańcowych i kół mini­
strantów, albo Prezesa Sądu Naj­
wyższego podejrzoYrać o alimento-

wanie komunizmu, czy tem bar­
dziej o „podwójną grę44. Nie jesteś­
my też ślepi na fakt, iż komuniści 
usiłują przeniknąć cło Kół Stron­
nictwa Ludowego, jak i „Wici4* i 
przyczepiać się do każdej ich akcji 
— czasem nawet ze skutkiem Zda­
waliśmy sobie sprawę z tego na­
wet wtedy, gdy pewne czynniki, 
kierujące sie bardzo krótkowzrocz­
ną polityką, patrzyły v nieukrywa­
nym zadowoleniem na przenikanie 
komunistów (prawdziwych czy nie) 
do organizacyj ludowych; sądzono 
zapewne, że w ten sposób ruch lu­
dowy zostanie rozłożony od we­
wnątrz.

Zdajemy sobie sprawę, że i w 
tej chwili jakaś jaczejka komun i-j 
styczna może się ukrywać pod fir 
mą Stronnictwa Ludowego, czyi 
„Wici44, nie zawsze łatwa do wy­
krycia, nietylko ze względu na ma­
sowość ruchu Indowego, ale i ze 
względu na to, że najnowsza me­
toda komunistów polega na pozor­
nym przystosowaniu się do tła i 
posługiwaniem się językiem danego 
środowiska.

Że ani władze Stronnictwa Lu­
dowego, ani „Wici44 nie patrzą ©Po­
jętnie t bezczynnie na próby komu­
nistów żerowania na organizacjach 
ludowych, tego dowodzą fakty wy. 
kluczantą z tych organizacyj osob­
ników co do których istnieje uza­
sadnione podejrzenie o przynależ­
ności do partii komunistycznej, jak 
zresztą i do każdej innej, tego do­
wodzą okólniki i instrukcje poleca­

jące odcinanie się od komunistów. 
Nade wszystko zaś dowodzą uehwa 
ły władz Stronnictwa Ludowego i 
artykuły w organach ludowych, tak 
kategorycznie wypowiadające się 
przeciw komunizmowi i tworzeniu 
„Frontu Ludowego44 z komunista­
mi, że czynienie właśnie Stronnic­
twa Ludowego odpowiedzialnym 
za wzrost komunizmu, lub imputo­
wanie kierownikom Stronnictwa 
„podwójnej gry44, jest wierutnym 
głupstwem, albo też nikczemnym 
chwytem w walce politycznej, iż 
trudno byłoby znaleźć dość dosad­
ny cli wyrazów na skwałiftkowarrie 
go. Jedno musi uderzyć każdego 
bezstronnego człowieka: tam, gdzie 
Stronnictwo Ludowe do głębi prze­
orało i opanowało teren, tam komu- 
'liiśei nie rnają niemal całkowicie 
dostępu.

Ograniczamy się do f aktycznych 
wyjaśnień, na jedną jeszcze po­
zwalając sobie uwagę: Nie ma nic 
niebezpieczniejszego, jak uprasz­
czanie zagadnień, a upraszcza za­
gadnienia ten, kto wybuchy, których 
tak często jesteśmy świadkami, 
przypisuje tylko „wywrotowej agi 
tacji44, a szerzenie się komunizmu 
jedynie nędzy i działalności iacze- 
jek komunistycznych. Tylko cało­
kształt warunków gospodarczych, 
politycznych i moralnych, w kto- * 
rych żyjemy w Polsce tłumaczy to, 
co się dziej.e.

Naczelny Komitet Wykonawczy 
Stronnictwa Ludowego.

Obrady Ligi Narodów
Jak  to już pisaliśmy w ponie­

działek 21 bm. rozpoczęły się w 
Genewie obrady Rady Ligi Naro­
dów.

Na początku posiedzenia po­
niedziałkowego załatwiono kilka 
pomniejszych spraw, m. in. Rada 
Ligi wybrała nowego członka do 
Komisji mandatowej. Do komisji 
tej wybrano Anglika lorda 17ai- 
ley4a. Przy tej okazji zabrał głos 
przedstawiciel Polski minister 
Beck, stawiając wniosek o powięę 
kszenie ilości członków komisji 
mandatowej dla innych narodów. 
Chodzi tu o to by i inne państwa, 
które mają interesy w kol car ach 
mandatowych, mogły mieć wpływ 
na układanie i kierowanie sprawa­
mi w krajach mandatowych.

★

Do Genewy przybył również i 
cesarz Abisynii Halle Seilaste.

Sprawa udziału w obradach Zgro­
madzenia Ligi Narodów przedsta­
wiciela Abisynii nasuwa dość wiel­
kie trudności, bowiem Włochy po­
stawiły warunek tż w obradach 
Ligi uczestniczyć będą tylko wte­
dy, kiedy Liga nie dopuści do obrad 
przedstawiciela Abisynii.

Jest więcej niż pewne że Zgro­
madzenie Ligi przejdzie do porząd­
ku dziennego nad zażaleniami i 
apelami Abisynii

Na posiedzeniu porieclzialko- 
wem pełnego Zgromadzenia Ligi 
Narodów przewód. Zgromadzenia 
wybrano min. spraw zagr. Ar­
gentyny p. Saavadra Lamasa. Po- 
zatem uznano za ważne pełnomoc­
nictwa przedstawicieli wszystkich 
państw, oprócz pełnomocnictw de­
legacji abisyńskiej. Sprawą peł­
nomocnictw delegacji abisyńskiej 
zajmie się specjalna komisja.

Załoga balonu LOPP. 
powróciła

Załoga polskiego balonu LOPP 
który w zawodach o puhar Gordon- 
Benneta wylądował hen około mo­
rza Białego, we wtorek wieczorem 
po trzytygodniowej tułaczce przy­
była do Warszawy. Załogę LOPP 
stanowili kapitan Janusz i porucz 
nik Brenk. Obaj oni zostali odzna 
ożeni złotymi Krzyżami Zasługi.

Ostatnie wiadomości
z Hiszpanii

Z Hiszpanii nadeszły niespraw. 
dzone dotąd wiadomości iż prezy­
dent Hiszpanii Azana został aresz­
towany w Madrycie przez komuni­
stów.

Według wiadomości otrzyma­
nych z Madrytu, komitet Iberyj­
skiej Federacji Anarchistyczne,; 
zwrócił się do premiera CabaHero 
z żądaniem ustąpienia gabinetu. 
Caballero miałby przekazać władzę 
komitetowi, który zarządziłby mo­
bilizację wszystkich mężczyzn zdof 
nych do noszenia broni w wieku od 
17 do 45 oraz upaństwowienia ca­
łego przemysłu. Zdaniem komite­
tu tylko podobne zarządzenia mogą 
utrzymać spoistość wojsk, walczą­
cych po stronie rządu i powstrzy­
mać ofenzywę wojsk powstańczych"

*

Na pokładzie statku więzienne­
go „Uruguay44 w porcie Barcelon - 
skim odbyła się przed trybunałem 
ludowym rozprawa 6-eiu oficerów 
powstańców z pułku piechoty, sto­
jącego garnizonem w Badajoz. Ofi­
cerowie ci, bawiący w chwili wy­
buchu powstania w Barcelonie, 
stanęli po stronie powstańców. Ka­
pitana i 3-ech poruczników skaza­
no na karę śmierci, jednego z oft 
cerów na dożywotne więzienie, a 
jednego uwolniono. Skazanych na. 
śmierć natychmiast rozstrzelano.

W Barcelonie wybuchł bunt 
wśród milicji obywatelskiej.

15 mili. oszczędności
na wynagrodzeniach dodatlfow.

W ministerstwie skarbu prze­
prowadzono obliczenia dotyczące 
oszczędności budżetowych, jakie 
przyniosą poczynione ostatnio zraia 
ny w wypłacie dyjet, wynagrodzeń 
dodatkowych itp.
Bardzo to ładnie, że ministerstwo 

skarbu prowadzi akcję oszczędno­
ściową. Ale to mało! Są jeszcze in­
ne pozycje nietknięte np. dodatki 
funkcyjne wyższych urzędników 
państwowych. Te należałoby też 
ruszyć.
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Z wojny domowej w  Hiszpanii
Operujące w prowincji Guipuzcoa 

Oddziały powstańczej arniji północnej 
zajęły położono w połowie urogi mię­
dzy San Sebastianem i Bilbao miej­
scowości Zumagara, Azpeida i Ane- 
masse.

Nad Bilbao pojawiły sie samoloty 
powstańcze, które zrzuciły ulotki z o- 
deżwą podpisaną przez gen. Mola i 
wzywają oddziały rządowe do złoże­
nia broni. Gen. Molo w odezwie swej 
zapewnia oddziałom, które złożą broń 
bezpieczeństwo życia. C 'ezwa podkre 
śla, że rozstrzeliwań; jedynie
przywódcy.

Z La Coruna donoszą, że wojska 
powstańcze zajęły miejscowość Tru- 
bia, położoną 13 km od Oviedo. Zaję­
cie Trnbia posiada duże znaczenie ze 
względu na znajdujące się tam zakła­
dy broni, a m. in. montownię dział, 
która dotychczas znajdowała się w rę­
kach wojsk rządowych.

Na froncie południowym wojska ge 
nerała Franco odniosły szereg sukce­
sów na południe od Madrytu. Na od­
cinku pod Malagą wojska powstańcze 
zajęły miejscowość Rithi pod La Ron­
da. Cordoba była znowu bombardowa­
na przez samoloty rządowe.

ALCAZAR BRONI SIĘ NADAL.
Pomimo wysadzania w powietrze, 

tamek a raczej tylko jego ruiny, Al- 
cazar, nie poddał się jeszcze dotych­
czas. Reszta pozostałych przy życiu 
powstańców broni się jeszcze z ruin 
zburzonego zamku. W czasie jednego 
ze szturmów wojsk rządowych, udało 
8ię wojskom tym wedrzeć podziemia­
mi do Alcazaru, zostali jednak wy­
parci.

BUNT M 1LIC.H T KLOTY
itZALMJ'V rjj.

Gen. de L iano oświadczył w sobo­
tę  wieczór przed m ikrofonem  rad io ­
s tac ji sew ilskiej o utw orzeniu w San- 
tan d rze  repub lik i niezależnej. G enerał 
poda je  dalej, że w A lican te  toczą się 
zaciekłe w alki uliczne pom iędzy po ­
szczególnym i oddziałam i m arksistow ­
skim i. Również w M aladze je s t w iel­
k ie w rzenie rew olucyjne. N iezadowo­
leni m arynarze w raz z 500 m ilic ja n ta ­
mi zaatakow ali tam tejsze  koszary. A- 
tak  ten został jednak  o d p arty  z w iel­
kim i s tra tam i dla a taku jących . P o d ­
czas tego bun tu  wzięto do niew oli 
200 m ary n a rzy  i m ilicjan tów , k tó rych  
n a tychm iast rozstrzelano. R ząd m a ­
d ryck i w ysłał na  odcinek G uadaram a 
dalsze posiłki w liczbie 10000 żołnie­
rzy. Część oficerów  i żołnierzy ni® 
usłuchało rozkazu. Gen. de L iano  o- 
św iadczył dalej, że do W alenc ji p rz y ­
było na pokładzie pewnego parow ca 
37 sam olotów pochodzenia sow ieckie­
go. Do A lican te  p rzy b y ł tra n sp o rt 
belg ijsk iego m ate ria łu  wojennego, 
przeznaczony p ierw otn ie  dla A rgen ­
tyny.

G ubernator M alagi zażądał natyeh 
m iastow ego nadesłania z M adrytu  
posiłków. B un t m ilicjantów  słoi w 
związku z buntem  części flo ty  rządo­
wej, stacjonow anej dotychczas w po r­
cie M alagi.

PANIKA OGARNIA MADRYT.

Z B urgos donoszą: Ofenzywa po­
wstańców  na północ i południowo-za- 
chód od M adrytu  w yw ołała w śród o-

brońców stolicy nastro je  w ybitnie, pa­
niczne. Do panik i tej przyczyniły  się 
zwłaszcza n ieustanne nalo ty  sam olo­
tów pow stańczych na M adryt. W  cią ­
gu ostatn ich  trzech dni sam oloty po­
wstańcze dokonały nie m niej jak  44 
ataki, przyczem wyrządzono w ielkie 
szkody. W tym  sam ym  czasie zesterze 
łono 22 sam oloty rządowe, podczas gdy 
lotnictwo powstańcze strac iło  zale­
dwie dwa ap ara ty .

Nowy olbrzym transoceaniczny
Specjaln ie  do lotów transoceanicznyc h został zbudowany w A ng lji nowy I 

sam olot-olbrzym  „Ca 1 e d o n i a “.

Partyzanci arabscy walczą przeciw 
Żydom i Anglikom

PogłosKi
o poważnej chorobie 
dyktatora sowieckiego

Berliński dziennik „Berliner 
Tageblatt“ podaje sensacyjną wia­
domość. Dziennik pisze, że otrzy­
ma! potwierdzenie wiadomości o 
ciężkim zachorowaniu Stalina na 
infaretio, t. j. zwężenie aorty.

W Kremlu podobno rozpoczęła 
się już walka, o zajęcie stanowiska 
po Stalinie. Największe szanse ma 
Woroszylow. „Berliner Tageblatt'“ 
przewiduje wielkie zmiany w ca­
łym systemie rządzenia w Sowie 
tach.

Według doniesień specjalnego 
korespondenta „Daily Herald“ — 
Eastermana, arabowie walczą obe­
cnie na dwa fronty przeciw: Ży­
dom i Anglikom.

„Daily Herald^ zamieszcza obe_ 
cnie interesujące informacje Ea- 
stermana o organizacji sil arab­
skich, walczących przeciwko admi­
nistracji brytyjskiej. Nie tylko 
Anglicy, ale również i Arabowie 
zajęci są przygotowaniem praw­
dziwej kampanii wojennej. Arabo­
wie posiadają od 4000 do 5000 lu­
dzi. Stosując swoistą metodę wo­
jowania, Arabowie mają nadzieję 
przy pomocy tej siły stawić opór 
17.000 żołnierzy armii brytyjskiej.

'Metoda walki Arabów polega 
na wielkiej ruchliwości. Posługują 
się oni jedynie lekką bronią, uwa­
żając karabiny maszynowe i cięż­
sze kategorie broni za uciążliwe.

Około 3000 powstańców arab­
skich ma być skoncentrowanych 
we wzgórzach w północnej Palesty 
nie. Walczą oni w grupach, liczą­
cych 50—60 ludzi, zajmując domi­
nujące pozycje nad szosami. Jas­
kinie, w których się ukrywają, są 
niedostępne dla bombardowania i 
ostrzeliwania z samolotów.

Oddziały zbrojne Arabów skła­
dają się z Arabów palestyńskich, 
natomiast w innych częściach kra­
ju partyzanci rekrutują się głów­
nie z elementu napływowego Ira ­
ku i Syrii. W szeregach powstań­
ców jest pewien procent inteligen­
cji, co wskazuje, iż powstanie nie 
ma charakteru bandytyzmu.

Siły powstańców dzielą sie na 
dwie części: jedni znani są pod na- 

t zwą „Mudjahedin“ czyli „wojowni 
' ków świętej wojny“, zaś drudzy

określani są jako „Fedaji“. Nadaje 
to powstaniu charakter świętej 
wojny, co łatwo pobudza wyobra­
źnię wschodnią.

„Fedajt“ rekrutują się z ludzi 
miejscowych, którzy mają za za­
danie niepokoić osiedla żydowskie, 
przecinać druty telefoniczne 1 wo- 
góle wykonywać akty sabotażu, — 
,,Mudjahedin“ natomiast napada­
ją na oddziały wojska brytyjskie­
go.

Na ry s k a c h  zbożow ych 

i hodow lanych
Na krajowych rynkach zbożowych
uije tendencja wyraźnie zwyżko- 

Sprzyja temu mała podaż zboża 
_ _ez rolników. Tak np. obroty psze­
nicą na giełdzie zbożowej w Warsza­
wie wynosiły w uh. r. około 10.000 ton, 
a obecnie wahają się one w granicach 
zaledwie 1.000—1.500 ton.

Szczególnie podaż jest mała w dziel 
niey zachodniej, gdzie zbiory będą 
mniejsze, niż początkowo przypuszcza 
no. Obecna zwyżka tłumaczona jest 
też okolicznością, że rolnik nie potrze­
buje narazie sprzedawać większych 
ilości zboża.

Również w zakresie wywozu zbóż 
zagranicę sytuacja rozwija się pomy- 
śline. Sprzedano większe partję zbo­
ża do Estonji i Danji, przyczem wysy 
lana jest zagranicę zamiast ziarna 
mąka.

Pomyśnie również przedstawia się 
sytuacja na rynkach zwierząt rzeż­
u ch . Poprawiły się ceny bydła i trzo­
dy chlewnej. Przy dobrych bowiem ce­
nach żywca opłaca się przerób ziar­
na na mięso, co ma doniosłe znacze­
nie zwłaszcza dla drobnego rolnictwa. 
eJst nadzieja, że uda się ulokować na 
rynkach zagranicznych poważne iloś­
ci zwierząt rzeźnych, bądź przetworów 
mięsnych z Polski.

Również na rynkach zagranicznych 
panuję tendencja zwyżkowa. Według 
sprawozdań większych rynków trans­
akcje zbożow© nie przybierają więk­
szych rozmiarów głównie ze względu 
ną możliwość w przyszłości spadku 
zapotrzebowania.

Warto dodać, że potwierdzają się 
wiadomości o złym urodzaju w Rosji 
oraz o zmarnowaniu pewnej części 
zbiorów głównie skutkiem wadliwości 
środków transportowych. W ten spó* 
sób rynki europejskie będą wolne od 
konkurencji pszenicy rosyjskiej.

I- b. minister Titulescu 
ciężKo chory

Były wieloletni rumuński mini­
ster spraw zagranicznych Titules­
cu, przebywający na kuracji w; 
Saint Moritz we Francji jest cięż­
ko chory. Dokonano mu już trze­
ciej transfuzji (przelewu) krwi. Wj 
otoczeniu chorego oanuje wielkij 
niepokój o życie chorego.

Teror i sabotaż w Palestynie
szaleje nadal

Akcja sabotażowa i terorysty- 
czna w Palestynie trwa w dalszym 
ciągu. Zanotowano wiele wypad­
ków zamachów bombowych. Do 
domu żydowskiego w Tiberiadziie 
rzucono w nocy bombę, która za­
biła 5-letniego chłopca i raniła 
dwóch żydów. Sprawcy są nie wy­
kryci.

Kolo meczetu w Haifie eksplo­
dowały dwie bomby, przy czym je­

dna lekko raniła pełniącego wartę 
marynarza brytyjskiego. W; Hal­
fie wybuchł pożar tartaku, wyrzą-; 
dzając poważne szkody. Ogień byli 
niewątpliwie podłożony.

Na wieś arabską Semakh, 
Galilei, nałożona została w charak­
terze kary zbiorowej kontrybucja 
w wysokości 300 funtów za podpa­
lenie młyna, który spłonął daszczę-: 
tnie.

WielKie manewry w Niemczech
pod osłoną ścisłej tajemnicy

W zw:ązku z dużymi manewra­
mi jesiennymi, które rozpoczęły 
się w dniu iS września i trwać bę­
dą d<> dnia 25 września, zostały 
wydane specjalne zarządzenia, ogra 
niczająee poważnie ruch pojazdów 
mechaniczny! b w rejonie Asehaf- 
fenburg, Meininger., Bebra. Trey* 
sa, Bad Nauheim.

Niektóre trasy, które zostały 
przez radio oraz prasę niemiecką

podane do ogólnej wiadomości Ttf, 
dniu 18 bm zostały w dniu 21 bm. 
całkowicie zamknięte dla prywa, 
tnej komunikacji. Specjalne zarzą­
dzenia regulują oświetlenie poja­
zdów prywatnych, dopuszczanych! 
na teren ćwiczeń, natomiast uży­
wanie silnych reflektorów jest z 
góry całkowicie wykluczone.
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Przypuszczalny wynik żniw Żywcem zasypani górnicy
A

*

V

i

Główny urząd statystyczny do­
kopał prowizorycznych obliczeń 
przypuszczalnych zbiorów 5 słow­
nych ziemiopłodów w Polsce na 
podstawie 4.000 sprawozdań kore­
spondentów rolnych z połowy mie­
siąca sierpnia r. b.

Jak  wynika z tych obliczeń, te­
goroczne zbiory, w stosunku do 
roku ubiegłego, przedstawiały się 
następująco:

Pszenica +  5,6 proe.nt, żyto — 
3,4 proc., jęczmień — 0,7 p ro c ,

Monopole państwowe przynio­
sły w okresie pierwszych 5_ciu 
miesięcy bieżącego roku budżeto­
wego wzrost wpływów skarbowych
0 blisko 6,3 miln. zł. w stosunku 
do analogicznego okresu poprzed- 
nego roku budżetowego. Wpływy 
skarbowe z monopolów pańsiwo- 
wych wyniosły mianowicie w okre­
sie kwiecień — sierpień r. b. 256,6 
railn. zł., a w 1935 r. w tymże cza,-

Strajk ch łopsk i
w  p o w .  K o w e ls K im

Od dwóch tygodni powiat kowelski 
aa Wołyniu objęty jest strajkiem 
chłopskim. Rolnicy wstrzymują sit? 
od dowozów środków żywności do 
miast W stosunku do tych, którzy 
nie solidaryzują sic? ze strajkiem, sto­
sowano są środki niszczenia mu wie­
zionych lub niesionych towarów.

Strajkujący, jako powód tej akcji po 
dają konieczność walki o wyższe ceny 
za produkty rolne, o zniesienie kar 
administracyjnych oraz o uporządko­
wanie spraw podatkowych.

Przymus mundurkowy 
w szkołach

Kuratorja szkolne przygotowały 
Szereg zarządzeń w sprawie realizacji 
powszechnego nauczania i wprovA2idze 
nia w życie nowego ustroju szkolnict­
wa średniego ogólnokształcącego obo­
wiązku noszenia pełnego umunduro­
wania przez uczniów szkół średnich 
według ustalonych wzorów. Uchyle­
nia od sposobu umundurowania są na­
kazane, a mundury mają być noszone
1 poza szkołą.

owies +  1,1 proc., ziemniaki — 1,3 
procent.

Prawdopodobnie zbiory wynio­
są (w mil jonach kwintali):

Pszenicy około 21.2 żyta ok. 
63,9, jęczmienia ok. 14,6, owsa ok. 
26,3, ziemniaków ok. 320,7. Szacu­
nek ten jest przybliżony i może 
odbiegać od ostatecznych obliczeń, 
dokonywanych w późniejszym cza- 
sie przez władze administracji 
ogólnej przy pomocy komisyj gmin 
nych i powiatowych.

sie — 259,3 miln. zł. Wzrost wpły­
wów wywołany został zwiększe­
niem się konsumcji ważniejszych 
artykułów monopolowych, jak sól, 
spirytus i wyroby tytoniowe.

W piątek ubiegły wydarzyła 
się na kopalni Emma w Radlinie 
pow. rybnickiego katastrofa gór-

0 Iw wiązkowa slużlia pracy
w Rumunii

Rząd rumuński uchwalił wprowa­
dzenie obowiązkowej służby pracy, do 
której zostaną pociągnięci młodzi lu­
dzie w wieku od 18—21 lat. Projekt 
ustawy zostanie opracowany przez mi 
nisterstwo obrony narodowej w poro­
zumieniu z ministerstwami pracy, o- 
światy i komunikacji.

Ustawa ta ma, jak się zdaje, na ce­
lu usuniecie młodzieży uniwersytec­
kiej z pod wpływów organizacji pra­
wicowych, które, dając młodzieży pra 
ce zwłaszcza w okresie żniw, wywie­
rają na nią silny wpływ polityczny.

nicza. Wskutek lokalnego wstrząsu 
zawalił *stę chodnik. Górnik Józef 
Kuszka poniósł śmierć na miejscu, 
dwaj inni zostali zasypani i odcię­
ci od wyjścia. W każdym razie na­
wiązano już z odciętymi od po­
wierzchni górnikami łączność i za 
pomocą znajdującej stę tam cien­
kiej rury rozmawiano z nimi, przy 
czym stwierdzono, że obaj są zdro­
wi i <ali, jeden tylko z nich ma 
zwichniętą rękę

Po 42 godzinach akcji ratowni­
czej zasypani górnicy Sosna i Mi? 
chalski zostali wyratowani. Nie od­
nieśli oni żadnego szwanku na 
zdrowiu, są natomiast bardzo wy­
czerpani.

Drużyny Junaków przejęto  

pod zarząd  wojskowy
W dniu 16 sierpnia br. nastąpiło 

przejęcie od Funduszu pracy Ochot 
niczych Drużyn Pracy popularnie 
zwanych Obozami Junaków. Dru­
żyny Pracy przejęto obecnie pod 
zarząd wojskowy a mianowicie 
przez Komendę GłÓAvną Junackich! 
Drużyn Pracy, instytucję, pozosta­
jącą pod kierownictwem Minister­
stwa Spraw Wojskowych. Komen­
dantem .głównym junaków zostaje 
pułk. Bogusław Kuntz, były dlu* 
goletni komendant Korpusu Ka­
detów'*" w Chełmnie, Liczba juna­
ków znajdujących się obecnie w 
Hufcach Pracy wynosi okołr 12 ty­
sięcy,

PocisRi
z wojny światowej 
niosą jeszcze śmierć

Na polach wsi Sitnica w po­
wiecie łutninieckim na Wołyniu 
dwaj rolnicy Jan  'Zacłiarktewidz* 
t Denijan Jarmolicz orząc pole, 
wywali stary pocisk artyleryjski 
pochodzący z czasów wojny świa­
towej. Chcąc rozebrać ten pocisk 
zaczęli przy nim manipulować. W, 
czasie tej manipulacji pocisk eks* 
płodowa] zabijając na miejscu oby­
dwu.

Koniec z MoeduMacją
W Ministerstwie Oświaty zapa-! ceów ogólnokształcących i zawodo- 

dły decyzje o zaniechaniu w przy ■ j wy eh, które z przyszłym rokiem 
szłości systemu nauki koedukacyj-! szk łnym zastąpić mają obecne kła 
nej w wyższych klasach szkolnie-1 sy V II i V III gimnazjów, 
twa średniego. Ograniczenia te Koncesje na licea koednkacyj- 
będą zastosowane przy wydawaniu ne nie będą wydawane, 
nowych kencesyj na zakładanie li

Notowania giełdowe ziemiopłodów
z dnia 22-go września 1986 r. — Płacono złotych za 100 kg:

Warszawa
23.50- 24.00
15.75— 16.00
17.50- 17.75
21.75- 22,75 
15,00-15.50

Poznań Kraków Bydgoszcz
23,75-24,00 22.25-22.75 22,50—23,00
16,00-16,25 15,75—16,25 16,50-16,75
1 .̂00—18,25 17,00-17,50 17.50-18,00
20,50—21,50 """* ‘ ~™~9 20.50-21,50
14.00-14,50 14,00-14,50 14,25—15.75
35,50-36,00 — i —  — , —

23.25-23.75 25,25—25,75
10,00—10,75 9,75-10,00 10.25—1075
10.25-10,75 9,75-10.00 10,50-11,-
37,00-38,00 40,00-4050 36,00-38,00

» ’• —?— ----- 18.00-19.00
20,00-23,00 29,00—31.00 20,00-23,00
14.50—14,75 15,00—15,50 14.50—15X0
18,00-18,25
"i.rjj ji* ̂  ..."""r

17.75—18,26
"" —j—

18,50-19,00
r  9

1,50— 1J5 3>5— 4*,25
2,25- 2,50 ir"r 2 50- 3.00
3,85— 4.35 6,00- 6,25 5,50- 6,00
4,50- 5,00 —,— —,— — ,—

iy ta  z a g r a n ic ą :

Pszenica 
Żyto
Jęczmień 
Jęczmień brow.
Owies
Mąka pszen^^/o .34.50—35,50 
Mąka żytnia 652/0 23.50—24 50 
Otręby pszenne 10,75—11,25 
Otręby żytnie 9,50—10,00 
Rzepak 39.00—40,00
Clroch polpy 18,00—19,00 
Groch Wiktoria 25,00-28,00 
Kuchy rzepak. 14,00—14,50 
Kuchy lniane 17,00—17,50 
Ziempiaki jad. —,— —,— 
Gryka —,— —,—
Słoma Juźna —,— —,— 
Słoma prasow, —,— —k— 
Siano luźne —,— —,— 
Siano prasow. — .—

Berlin 34.14: .!,raga 27.36; Hamburg (żyto amerykańskie bez cła) 14,04 
W a rto ść  do lara , t 5.20 —W artość  gram u  złota* 5,92

Wzrost spożycia wyrobów monopolowych

(20

Kiwając głowami na każdym 
wyboju, siedzieli na lorach stło­
czeni Chińczycy, trzymając na ko­
lanach karabiny, gotowe do strza­
łu. Przez szparki wąskich oczu 
żołnierze bacznie obserwowali oko­
lice, przyzwyczajeni węszyć i zda- 
(eka poznać niebezpieczeństwo, 
ele nigdzie nie było samolotów wy­

wiadowczych i nic nie zdradzało 
bliskiej obecności oddziałów armji 
rządowej

Od czasu do czasu spotykało się 
wysokie dwukoły, zaprzężone w 
woły, albo Chińezyków, siedzących 
okrakiem na mułach — wszyscy 
pospiesznie usuwali się z drogi 
przed niemiłosiernie hałasującemi 
samochodami. Spojrzenia żołnie­
rzy coraz częściej odrywały się od 
obserwowania terenu i przenosiły 
na czołowy wóz, gdzie o]3ok gene 
rała Lin-Kuonga siedziała biała 
lady, otulona w płaszcze i pledy.

Niemilknące warczenie motorów 
przyprawiło Krystynę Gro niecką 
o ból głowy. Noce, spędzone w 
dusznych fanzach (lepianka chiń­
ska bez okien), też nie dały należy-

błądziły po niezliczonych wzgó­
rzach, nie odczuwając swoistej 
piękności krajobrazu, przystrojo­
nego w ‘ delikatne, żółto-ezerwone 
kolory.

Dziwnie stępiała. Teraz dla 
niej stała się obojętną niepewność 
przyszłości, jak obojętną bvła żół­
ta r£ka „generała" który skwapli­
wie wyzyskiwał każdą sposobność 
do mocnego podtrzymania sąsiad 
ki, gdy silny wstrząs ciężarówki 
odrzucał ją wtyk

„Generała" Lin-Kuonga nie 
można było nazwać dzikim człowie­
kiem. Skończył szkołę wojskową, 
prowadzoną przez oficerów Eu­
ropejczyków, dość długo podróżo­
wał po Europie, mówił biegle po an 
gielsku Wyglądał też nieźle: jego 
młoda inteligentna twarz wyróżnia 
ła się korzystnie na tle zdziczałych 
chciwych iub głupkowatych twa­
rzy żołnierskich. Zawsze miał na 
sobie czysty, dobrze uszyty mun 

Mur, pozbawiony złotych czy sre­
brnych galonów, akselhantów i or-

niem się wybitnie górował nad
swojem żołdactwem.

Lin-Kuong był zaskoczony nie­
mniej od inżyniera Szronowskiego, 
łgdy Krystyna Groniecka wyraziła 
chęć towarzyszenia jemu i jego od­
działowi do Chin Środkowych-

Jego ostry umysł pracował go-j 
rączkpwo nad rozwiązaniem zagad-j 
ki: co ją skłoniło do tego krokufj 
Jaki miała w tern cel?... Szpieg?< 
Mało prawdopodobne. Nie wyglą-1 
dała, na agentkę rządu kantońskiego 
A choćby i tak! Na jakie niebez­
pieczeństwo narażał się. zabierając 
ją ze sobą w głąb kraju?.-. Prze­
cież bardzo łatwo było przypilno­
wać jej i przy najiżejszem podej­
rzeniu unieszkodliwić, zanim zdą­
ży wysłać jakiekolwiek wiado­
mości.

Jednak przy sposobności kazał 
swemu zaufanemu zastępcy na 
wszelki wypadek przetrząsnąć rze­
czy lady; nie znalazł sio żąden mi­
krofon, ani* aparat telegraficzny,’ 
nawet broni nie miała.

Znudzona cudzoziemka, która

sza każdy szanujący sie generał 
chiński; był dobrze zbudowany, 
miał postać wysmukłą i giętką. W 

tego wypoczynku- Zmoczone oczy Ik ażd m  rąffi,e w^g-lądęga i zaohrma

derów, któremi chętnie się obwie* wbiła sobie w głowę, że musi ko-j
niecznie zwiedzić 
środkowe?..

poznać Chijiy.

'(Ciąg dalszy nastąpi^,
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DooKoła nowego mocarstwa
Zespolenie Małej Ententy wpłynie decydująco 

na polityKę europejsKą
W wyniku konferencji mini­

strów spraw zagranicznych. Malej 
Ententy powstało nad Dunajem 
nowe mocarstwo, co prawda kor­
porały wue, ale bądź co bądź na 
tyle stlne. że reszta Europy istnie­
nie teg’o mocarstwa będzie musiała 
bardziej Orać pod uwa^ę, aniżeli 
dotąd.

Nic więc dziwnego', że wynik 
konferencji w Bratysławie wywo­
ła! w Europie, wielkie wrażenie.

NOWA POTĘGA MILITARNA.
Zdaniem prasy wiedeńskiej, po­

wzięte decyzje radykalne zmienia­
ją układ stosunków nad Dunajem, 
zmuszając zarówno Wiochy jak i 
Austrię ido zmiany polityki w sto­
sunku do zadań Malej Ententy.

Notując glosy jugosłowiańskiej, 
pisma wiedeńskie stwierdzają, że 
uchwały bratisławskie są niewąt­
pliwym zwycięstwem taktyki pre­
miera Stojadinowicza, który przy­
gotował swo propozycje w czasie 
wizyty w Bukareszcie.

Uchwały w Bratislawie wywo­
łały w Jugosławii żywe zadowole­
nie. Postanowienia wymiany go­
spodarczej pomiędzy trzema pań­
stwami Malej Ententy wyrywają 
Jugosławię z pod wpływów Nie­
miec. Postanowienia zaś militarne 
stwarzają nad Dunajem nową po­
tęgę, zdolna zrównoważyć wojenne 
aspiracje Hitlera.

Kola jugosłowiańskie podkreśla 
ją, że przedłużenie pobytu premie­
ra  Stojadinowicza w Czechosłowa­
cji ma na celu natychmiastowe 
wprowadzenie w życie postanowień 
konferencji w Bratislawie.

„OŚRODEK GOSPODARCZY".
Praskie kola polityczne oświad­

czają, że w wyniku konferencji w 
Bratislawie. wkrótce będzie utwo­
rzony w Pradze t. zw. „ośrodek 
gospodarczy", który stanie się for­
malnym organem pomocniczym 
nowej polityki handlowej trzech 
państw Małe: Ententy.

Według statutu opracowywane-

Ubezpieczenie 
robotników polskich 
we Francji i Niemczech

Z akład Ubezpieczeń Społecznych 
podaje  do wiadom ości że osoby, k tóre 
p racow ały  w Niem czech i we F ra n c ji 
na obszarze A lzacji i L o ta ry n g ji (dep. 
Khin, H an t R hin  i Moselle) i obecnie 
Po powrocie do P o lsk i p ra g n ą  zacho­
w ać naby te  w Niemczech lub we F ra ń  
cji up raw n ien ia  ubezpieczenia na s ta ­
rość i na  w ypadek inw alidztw a i 
śm ierci, m ogą opłacać należne sk ład ­
ki do in sty tu c ji ubezpieczeniow ej te ­
go państw a, w którem  były  uprzednio  
ubezpieczone, ty lko za pośrednictw em  
ZUS w W arszaw ie. Bezpośrednie 
przekazyw anie pieniędzy do F ra n c ji  
lub Niem iec n a tra f ia  na duże tru d n o ­
ści ze względu na ograniczenia dew i­
zowe.

P rzy  w ysy łan iu  p ieniędzy do Z. U. 
S. należy na odwrocie przekazu  za­
znaczyć jego  cel (kontynuow anie u- 
bezpieczenia niem ieckiego lnb fran ­
cuskiego) oraz podać dokładnie nazwę 
instytucji, do k tó re j kw oty m a ją  być 
przekazyw ane. Jednocześnie załączyć 
należy  50 g r  na pokrycie  kosztów 
przekazu zagranicę. K w oty łącznie z 
opłatą za przekaz należy w płacać na 
konto ZUS w PKO nr. 8.003*

go przez ministerstwo przemysłu i 
handlu, instytucja ta będzie głów­
nym regulatorem wymiany pro­
duktów pomiędzy trzema państwa­
mi i izbą rozrachunkową, w której 
zasiadać będą przedstawiciele 
świata finansowego i gospodarcze­
go Czechosłowacji, Jugosławii t 
Rumunii.

Na czele instytucji ma stanąć 
dr. Wawrzyczek, były poseł Cze­
chosłowacji w Wiedniu, a obecny 
dyrektor przedsiębiorstwa finanso­
wego „Bata1*. Dr. Wawrzyczek u- 
chodzi za najlepszego znawcę za­
gadnień śrcdkowo-europejskich.

Stworzony „ośrodek gospodar­
czy", utworzony narazie dla. po­
trzeb Małei Ententy, z czasem ma 
stać się instytucją oddziaływująe t 
na całą środkową Europę t przy­
gotowujący porozumienie pomię­
dzy Małą Ententą a blokiem rzym­
skim.

KLĘSKA BERLINA.
Wyniki konferencji Małej En­

tenty zrobiły olbrzymie wrażenie 
w Berlinie. Prasa niemiecka pisze
0 nich z nieukrywaną złością i przy 
gnębieniem.

Wbrew wysiłkom Berlina, zmie 
rzającym do rozbicia Małej Enten­
ty, a przynajmniej do rozluźnienia 
więzów pomiędzy tworzącymi ją 
państwami, konferencja w Brati- 
sławie doprowadziła do jeszcze 
silniejszej konsolidacji Małej En­
tenty i to nietylko politycznej, ale
1 wojskowej. Od tej chwili, jak 
podkreślają korespondenci nie­
mieccy, Mała Ententa występować 
będzie w sprawach europejskich 
jako korporaływna jednostka pań­
stwowa.

Wyrywanie się Jugosławii z pod 
wpływów niemieckich otwarcie na­
zywane jc-sł w kołach politycz­
nych, klęską dyplomacji Berlina.

MOWA PA PIE Ż A  P R Z E C IW  BO LSZEW II.
Papież Piu-s XI. w swej letniej rezydencji Castel Gandolfo przyjął 600 uciekinierów 
z Hiszpanii, w tem licznych biskupów i wygłosił mowę, będącą pierwszem oficjalnem za­

jęciem stanowiska wobec wypadków hiszpańskich.

L Kiepura oskarżony o obrazę armji
La dis K iepura, b ra t słynnego J a ­

na K iephry , p rzy jech a ł w swoim 
czasie na w ystęp gościnny w operze 
lwowskiej. Tak się złożyło, 2e w 
chwili p rzy jazdu  na dworzec śpiew a­
ka odbywał się we Lwowie alarm  
lotniczo-gazowy, w skutek czego zo­
sta ła  w strzym ana całkow icie kom uni­
kacja  po mieście. L adis K iepura, 
którego nie chciano wypuścić z dw or­
ca i k tó ry  nie m ógł dostać się do tak ­

sówki, w zdenerw ow aniu wypowie­
dział n astępu jące  słowa: „Te łobuzy 
nie m ieli nie lepszego do roboty, niż 
m anew ry, zam iast w ystarać  się o tak  
sówki44. Ponieważ w ypowiedziane 
słowa zaw ierały  w sobie obrazę a r ­
mii. posterunkow y sprow adził Ladi- 
sa K iepurę  do kom isarja tu , gdzie do­
ręczono m u natychm iastow e wezwa­
nie na przyspieszoną rozpraw ę przed 
sądem  lwowskim,.

W toku rozpraw y L adis K iepura  
tłum aczył się, że nie użył zarzuca­
nych mu wyrazów i tw ierdził, że sło­
wa te wypowiedział jeden z jego to­
warzyszy. Ponieważ śpiew ak m usiał 
udać się na w ystęp do H am burga, 
przeto sędzia lwowski zgodził się od­
roczyć rozpraw ę do dnia 31 paździer­
nika, kiedy to K iepura  m a przybyć 
ponownie na gościnne w ystępy do 
Lwowa. Na nowy term in  rozpraw y 
będą wezwani świadkowie, którzy  b^- 
li obecni przy tym  zajściu.

14 Komunistów 
odstawiono do PolsKi

W ostatnich dniach deportowa­
no z Palestyny do Polski 14 emi­
grantów, których angielskie wła­
dze mandatowe przymusowo od­
stawiły do granicy polskiej. Są to 
osoby karane za agitację komuni­
styczną w czasie trwania ostatnich' 
zamieszek. Po odbyciu kary wy­
siedlono ich z powrotem do Polski.

Po miasteczKach 
żydzi szerzą Komunę

W Stoczku łukowskim tamt. poli­
cja aresztowała Finkelsztajna oraz 
Szyję Lipę, u których znaleziono du­
żą ilość bibuły komunistycznej. W 
Wolbromiu w woj. kieleckiem aresz­
towano 3-ch członków M OPRU — 
Szterna, Rajzlę i Haberfclda, za kol­
portaż bibuły komunistycznej. Szter- 
nowa chowała bibułę w kominie. W 
Kłodawie woj. łódzkiego aresztowano 
kilku komunistów żydów, zbierają­
cych podpisy przeciwko wojnie w 
związku z Kongresem Pokoju, a isto­
tnie uprawiających agitację komuni­
styczną.

Żywiołowe katastrofy
Huragan, szalejący na wybrzeża 

atlantyckiem w Stanach Zjedn. był 
niezwykłej siły. W New Port siła wia­
tru dochodziła do 160 km na godzinę.

Według dotychczasowych obliczeń 
46 osób postradało życie. Wzdłuż całe­
go wybrzeża huragan zniósł domy 
mieszkalne i zniszczył całkowicie zbio 
ry. Statek rybacki „Long Island“ za­
tonął pod przylądkiem May. Zginęło 
42 ludzi załogi, a tylko 3-ch zdołało się 
uratować.

Statek egipski, będący własnością 
kolei, został zaskoczony przez samum 
w pobliżu wysp Rodeł Faragi. Z 50 Pa 
sażerów uratowano jedynie 4-ch.

W czasie burzy, jaka szalała w no­
cy z wtorku na środę u brzegów Islan- 
dji, zginęło 6 rybaków. Ponadto nie 
powrócił dotychczas statek rybacki z 
7 ludźmi załogi.

Powrotna fala
uchodźców z AmeryKi

Według zestawień inspektoratu e- 
migracyjnego w pierwszem półroczu 
br. dał się zaobserwować poważny 
ruch powrotny emigracji polskiej. W 
ciągu tego okresu powróciło ze Sta­
nów Zjedn. 288 osób, z Kanady 197 o- 
sób, z Argentyny 281 osób.

Przez 4 lata 
żyła z igłą w sercu

Znany chirurg węgierski prof. La- 
jos Sehmiedt w Debrecznyie dokonał 
niezwykłej operacji serca. Jego pac­
jentka miała przez 4 lata igłę, wbitą 
w mięsień sercowy.

W roku 1932 uległa owa kobieta
wypadkowi automobilowemu. Nieszezę 
śliw y wypadek zarzyl, że tkwiąca w 
bluzce igła, wbiła się w serce. Mimo 
dotkliwych bólów, nie mogła się zde­
cydować owa pacjentka na operację 
w obawie, że przypłaci to życiem. O- 
statnio wystąpiły jednak pewne kom­
plikacje i operacja stała sio nieunik­
niona. Prof. Schmidt wyjął szczęśli­
wie igłę z serca młodej kobiety, któ­
rej stan jest zupełnie zadawalający.

Śmierć dwóch lotniKów pod ŁucKiem
Na polach wsi Bajów koło Łucka 

na Wołyniu spadł samolot RWD 8 pi­
lotowany przez szefa pilotażu F. W. 
lotniczego Michała Dzierżaka i in­
struktora Janusza Jarzębowskiego.

Podczas lotu treningowego samolot 
wpadł w korkociąg, z którego pilot nie 
zdążył go wyprowadzić. Obaj lotnicy 
ponieśli śmierć na miejscu.

Samolot uległ zniszczeniu.
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W iadom ości bieżące
PiąteK, 25  września 1938 r.

•Jatek : Kleofasa m.
Wschód słońca: 5.25: zachód 17.31 

o bot a: Cyprjana i Just.
Wschód słońca: 5.27: zachód 17.29 

Wedziela: Kośmy i Dam.
Wschód słońca 5.29: zachód; 17.27
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wydajemy w objętości fi stron. 

Zarazem dodajemy bezpłatny dodatek 
„GOSPODARZ I OSADNIK4'.

cg jiS raS n e

ŚMIERTELNE POBICIE 
HANDLARZA.

"V Wielołeczn pod Koninem w woj. 
ńkizkiem kilku „młodoniemców44 na­
padło po zabawie na 50-letniego Szmu 
.U Leszko i pobiło go tak. że zmarł 
ntd ran. Trzy osoby aresztowano.

Zamordowany Leszko trudnił się 
handlarstwem na wsi

KATASTROFA AUTOBUSOWA 
w PO W. PUŁAWSKIM.

Z Lublina do Łodzi wyjechało trze 
ma autobusami kilkudziesięciu ży­
dów. Nie dojeżdżając do Markuszo­
wa w po w. puławskim jeden z samo­
chodów prowadzony przez szofera W.

^Wawrzyniaka, zain. w Łodzi, % niezua 
nyeh przyczyn przewrócił sie do rowu 
wraz z pasażerami.

12 osób odniosło rany. Wszystkich 
rannych przewieziono do Lublina. 
8 osób ciężko rannych umieszczono w 
szpitalu żydowskim.

ZMIANA GRANIC POWIATÓW,
Konferencja starostów powiatu ol­

kuskiego i miechowskiego ustaliła 
projekt zmiany granic obu sąsiadują­
cych ze sobą powiatów. Wieś Mostek 
ma być wcielona do powiatu miechów 
skiego, a wieś Brzóska do pow. olku­
skiego.

SAMOBÓJSTWO Z MIŁOŚCI.
W e wsi Turzystwo pow. łukowskie­

go 23-letni Józef Cygan popełnił sa­
mobójstwo w stodole wystrzałem z re 
wolweru w skroń. Przyczyną rozpaez- 
Rartgo kroku byl brak zgody rodziców 
na zawarcie małżeństwa

ŚMIERTELNE ZATRUCIE 
GAZAMI WEGLOWEMI.

W czasie zbierania węgla na ko­
palni „Renard44 koło Sosnowca uległa 
śmiertelnemu zatruciu gazami 39-le- 
tnia Marja Kowela. Natychmiastowa 
pomoc nie zdołała jej odratowć.

NOWA ELEKTROWNIA 
NA WOŁYNIU.

Powiatowe władze w Dubnie przy­
gotować plan elektryfikacji powia­
tu. Poza istniejącymi zakładami elek 
trycznymi przewiduje się rozbudowę 
urządzeń elektrycznych przy zakła­
dach przemysłowych wt Warkowicach, 
Targowicy, Kowinie i innych.

BUDOWA KOLEJKI DO NAROCZA
Do Kobylnika kolo jeziora Narocz 

w woj. wileńskim skierowano już dru 
żynę junaków dla wykonania karczo­
wania lasów i robót ziemnych na te­
renach, po których przebiegać będzie 
linja wąskotorowej kolejki do jeziora 
Narocz.

Na pokrycie kosztów robocizny 
przy układaniu toru, darniowanie, 
brukowanie, zbudowanie 3 mostów, 5 
przepustów' oraz budynku stacyjnego, 
dyrekcja kolei otrzymała 20.(1119 zł od 
Ligi Popierania Turystyki, nawierz­
chnie zaś (szyny i podkłady) przydzie­
liło Min. Komunikacji,

SAMOBÓJSTWO 12-LETNIEGO 
UCZNIA.

We wsi Żyrafy pow. wileńskiego 
popełnił samobójstwo przez powiesze­
nie uczeń szkoły powszechnej 12-letiii 
Witalis Kwapkiewicz,

SKUP ZBOŻA.
Spółdzielnia Rolniczo-Handlowa w 

Dubnie na Wołyniu zorganizowała 
skup zboża na terenie powiatu, wysy­
łając je następnie do Gdańska oraz ua 
Górny Śląsk. Dzięki tej akcji spół­
dzielni mimo dużej podaży zboża na 
rynku (lubieńskim ceny zbóż utrzynm 
ją się na wysokim poziomie z mocną 
tendencją.

10 LAT WIĘZIENIA ZA ZABÓJ­
STWO MĘŻA.

Sąd okręgowy w Zamościu skazał 
1C lat więzienia 52-letnią Felicję

NOWY STAROSTA RÓWIEŃSKI.

Starosta częstochowski Bazyli Ro­
gowski mianowany został starostą ró 
wieńskim. Dotychczasowy starosta w 
Równem p. Adam Kański przydzielo­
ny został do wołyńskiego urzędu wo­
jewódzkiego,

STRZAŁY DO SOŁTYSA.

Na wracającego z posiedzenia rady 
gminnej sołtysa Dźwika ze wsi Obo- 
rów powr. wieluńskiego napadli w cie­
mnościach Lej nieznani osobnicy, któ 
rzy oddali do sołtysa kilka strzałów7 
rewolwerowych. Strzały zraniły soł­
tysa w7 nogę.

SAMOBÓJSTWO SYNA WIELKIE­
GO PRZEMYSŁOWCA.

W koszarach wojskowych w Będzi­
nie popełnił samobójstwo artylerzy- 
sta, Zdzisław7 Haase, młodszy syn b. 
gen. dyr. Wspólnoty Interesów7, Jerze 
go Haasego.

Desperat zawiadomił listownie o 
swym zamiarze ojca, który przybył 
do Będzina, lecz już po wypadku.

Pogrzeb śp. Zdzisława Haasego od­
będzie się dziś, we wtorek 22 bm. 
wms.

fJatop©Bska.

ZŁOTE GODY KAPŁAŃSKIE 
ARCYBISKUPA 

DR. TWARDOWSKIEGO.
Ludność Lwowa obchodziła uroczy 

ście święto złotych godów kapłaństwa 
J. E. ks. arcybiskupa dr. Bolesława 
Twardowskiego. Z okazji uroczystości 
jubileuszowych odbył się szereg uro­
czystości. O godz. 19-tej odbył się w 
sali „Sokoła" i „Macierzy44 zlot dele­
gatów Stów. Katolickich Mężów, na 
który przybył m. in. ks. arcybiskup 
Twardowski, w7icewojewroda, przedsta 
wiciele wojska, miasta itd. Jutro w ra 
mach uroczystości odbędzie się Msza 
pontyfikalna, następnie uczestnicy na 
bożeństwa udadzą się pochodem na 
Plac Marjacki, gdzie nastąpi złożenie 
Siołdu jubilatowi.

TRAGEDJA RODZINNA POD 
WIELICZKA.

W ub. sobotę rozegrała się w Rze* 
szotarach pod Wieliczką krwawa tra- 
gedja rodzinna na tle kłótni. 74-letni 
gospodarz tamtejszej wsi Franciszek 
Hawlica, został przez zięcia swego, Ja 
na Hawlieę tak ciężko pobity, że w 
niedzielę rano zakończył życie.

Po 30 latacH
powrócił zaginiony na wojnie

Pcclczas wojny rosyjsko-japoń­
skiej zaginął na froncie Dalekiego 
Wschodu młody kupiec ?, Warsza­
wy Rosenzweig. Przypuszczano 
powszechnie, iż padł on na wojnie 
w Mandżurii. Żona jego, otrzyma­
wszy dokumenty uznające męża za 
zaginionego, wyszła zamąż i znaj­
duje się w Łodzi,

W tych dniach po 30-tu. latach 
nieobecności w kra;]u powrócił d > 
Warszawy Rosenzweig jako oby-

Masowe aresztowanie Komunistów
Policja powiatu jarosławski e g )Władze bezpieczeństwa areszto­

wały na terenie województw lwo­
wskiego, stanisławowskiego, i ta r ­
nopolskiego 34 działaczy komuni­
stycznych, którzy jechali na konfe­
rencję dla omówienia aktualnych 
spraw. Aresztowanych odstawiono 
do- więzienia w Stanisławowie.

wafel kanadyjski. Po wojnie wy­
jechał on do Japonii, poezem udał 
się do Kanady i ożenił się z tam­
tejszą obywatelką. Obecnie przy­
jechał do Polski jako turysta. Z b. 
żoną przywitał się i pożegnał po 
przyjacielsku.

WIELKI POŻAR POD ŁODZIĄ.
We wsi Radzieehowiee pad Łodzią 

wybuchł pożar w zagrodzie Antoniego 
Kosmali. Mimo < nergicznej akcji ra­
tunkowej, w której udział brała lud­
ność całej okolicy, spłonęło doszczęt­
nie 8 domów mieszkalnych, 9 obór, 14 
stodół i 5 szop. Władze powiatu ra­
domszczańskiego zajęły się pogorzel­
cami.aresztowała szereg działaczy ko­

munistycznych, m. in. Ryszarda 
Hcrna, studenta Politechniki I w  SKRADZIONE DOLARY UKRYŁA
w e . k i m  I r t m w  w  u  h .  n m r .wskiej, który odsiadywał w ub. 
r ku karę trzyletniego więzienia.

Rozprawa o Krwawe zajścia 
w pow, nowogrodzkim

obrzucili ich kamieniami. Posterun. 
kowi wówczas zmuszeni byli da 
użyca broni, w wyniku którego 1 
osoba została zabita.

Sąd skazał poprzednio karane

Nowogródzki Sąd Okręgowy 
rozpatrywał sprawę 8-miu osób 
oskarżonych o to, że w kwietniu 
r. b. we wsi Zagórze Sienieńskie. 
pow. nowogródzki podczas < dpu-
stu wzięli udział w napadzie ra j go za działalność komunistyczną

_______ ___ rzekomego konfidenta Alicji, a'Aleksego Kaladziuna ńa 3 lata
Malewską, która, pragnąc zawładnąć > następnie, gdy dwóch o diojantów j więzienia, pozostałych i nie winni! 
majątkiem męża, zamordowała go kil I stanęło w jego obronie napastnicy* 
koma strzałami z rewolweru,

wiaseieiet 3c morgowego gospedar i pr oces młodocianego truciciela
stwa, Ludomir Malewski, cżcmł się
poraź wtóry. Po kilkoletn iem  pożyciu Przed Sądem Okręgowym w

Sosnowcu rozpoczął sie scnsacy.i-druga żona jego, Felicja, starała się 
nakłonić go, aby majątek przepisał 
na nią. Malewski pod groźbą zabój­
stwa zapisał jej rejentalnie 19 mor­
gów7, a następnie sporządził tesla- 

^nieiit, czyniąc ją spadkobierczynią 
inajątku. W obawie, że testament mo­
że być zmieniony, Malewska za wszel­
ką cenę chciała się pozbyć męża.

Proponowała kilku osobom, aby za 
wynagrodzeniem zgładziły go ze świa 
ta. Gdy jednak nie znalazła chętnych, 
pewnego wieczora przyczaiła się w 
sieni z rewolwerem w7 ręku i gdy mąż 
md szedł, zastrzeliła go. Oskarżona 
Wyrok przyjęła spokojnie

ny proces trucictelski 17-lefniego 
Henryka Witkowskiego oskarżo­
nego o otrucie rodziców i rodzeń­
stwa przez sypanie do garnka z 
kapustą arszeniku.

Oskarżony przyznał się do wi­
ny, oświadczając, że działał z zem­
sty, a do zbrodni namówiony zo­
stał przez przyjaciela swego Ma­
ksymiliana Nowaka. Sprawa zo­
stała odroczona, gdyż Nowak odby­
wa ćwiczenia wojskowe i do sąd a 
się nie zgłosił.

Niezwykły strzał do Kłusowników
W lasach koło Pułtuska w woj. 

warszawskiem urządzono obławę 
na kłusowników.

Leśniczy, idąc w towarzystwie 
czterech gajowych, zauważył 
dwóch kłusowników, którzy nie za­

trzymali się na wezwanie. W cza­
sie pościgu leśniczy, trzymając du­
beltówkę gotową do strzału, prze­
wrócił się i dubeltówka wypaliła, 
raniąc ciężko jednego z kłusowni­
ków. P m jtt kłusownik zhioof

W PIERZYNIE.
Władysławowi Nowińskiemu, admi 

lustratorowi majątku Dzierzbice (po­
wiat Kutno) skradziono ze skrytki 1309 
dolarów. Dochodzenie stwierdziło, że 
gospodyni, pracująca w tym majątku* 
I elagia Ślimakowska, otrzymała nie­
dawno wymówienie. Wobec tego zro 
dziło się podejrzenie, że ona właśnie 
dopuściła się kradzieży.

W chwili, gdy Ślimakowska łado* 
wala swój bagaż na bryczkę z zamia­
rem wyjazdu, przeprowadzono rewizje 
która wykryła skradzione dolary, za­
szyte w pierzynie. Ślimakowską a- 
reztowano,

WIELKI POŻAR FABRYKI 
W ŁODZI.

W czwartek wieczorem wr fabryce 
„Braci Geyer4 przy ul. Zgierskiej w 
Łodzi wybuchł pożar, który wybuchł 
w chwili, gdy w7 fabryce pracowało 

289 robotników7. Zanim zdążyli oni 
opuścić rnury fabryki, cały budynek 
stanął w płomieniach.

Na miejsce pożaru przybyło fi od­
działów7 straży pożarnej, które zajęły 
się ratowaniem robotników oraz zlo­
kalizowaniem ognia.

Jeden z robotników7, fifi-letni Józef 
Soczyński, który wyskoczy! z płoną­
cej fabryki spadł na przejeżdżający 
samochód straży pożarnej odnosząc 
ciężkie obrażenia.

Straty spowodowane pożarem, prze 
kraezają 190.809 zł. Fabryka była ubez 
pieczona-
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Potworne morderstwo
całej rodziny pod Krakowem

!Wi sobotę wieczór w Niezdowie 
iroło Dziekanowic, w pobliżu Wie­
liczki dokonano potwornej zbrodni.

Gdy rodzina właściciela młyna 
w Niezdowie, Markusa Golufin^e. 
ra, była wraz ze służbą zgromadza 
na przy > kolacji, do mieszkania 
wdarło się dwu zamaskowanych 
bandytów, uzbrojonych w rewol­
wery. Bandyci zażądali wydania 
im pieniędzy. *

Przerażeni domownicy podnie­
śli ręce do góry, a Markus Gold­
finger oświadczył napastnikom, że 
pieniędzy w domu nie ma, wobec 
czego nic im dać nie może.

Bandyci usłyszawszy te słowa, 
żasypali rodzinę Goldfingera strza­
łami z rewolwerów. Od strzałów 
tych zginęła żona Markusa Gold­
fingera, jego clwie córki oraz słu­
żąca, Szczygłówna, która próbowa­
ła bronić chlebodawców.

Panny od kuł bandytów Mar­
kus Goldfinger porwał się do okna 
i zdołał wyskoczyyć na podwórze. 
Syn jego rzucił się za nim, lecz 
padł, powalony celnymi strzałami.

Bandyci przekonani, że Markus 
Goldfinger nte żyje, po wymordo­
waniu domowników zamknęli o- 
kiennice t poczęli szukać pienię­
dzy, wyważając szuflady biurek i 
wyłamując drzwi w szafach. Spie­
szył ich alarm. Stary Goldfinger 
pomimo odniesionych ran zdołał 
doczołgać się do chaty sąsiada i 
wieś wszczęła alarm. Bandyci zbie 
gli pod osłoną ciemności.

Do Niezdowa przybyła wkrótce 
po dokonaniu potwornego napadu 
policja śledcza, komisja lekarska, 
oraz prokurator. W kałużach krwi 
znaleziono zwłoki pięciu pomordo­
wanych ofiar. Śmiertelnie rannego 
Markusa Goldfingera oraz parob­
ka, który również odniósł ciężkie 
rany, przewieziono do szpitala w . 
Łazarza w Krakowie. Gol cl fi m, >r 
dogorywa.

Radjoproffram z Warszawy
SOBOTA, dnia 26 września.

6.30 Audycja poranna. 11.30 Śpiewaj* 
ihy piosenki. 12.23 Koncert orkiestry. 14.30 
Koncert rozrywkowy. 15.45 Audycja dla 
dzieci z okazji 15*lecia Kól Młodzieżv; Pol 
skiego Czerwonego Krzyża, 16.15 Kon* 
cert w wyk. Orkiestry Tramwajów i Au* 
tebusów Miejskich. 16.45 „W TalPnie” — 
pogadanka. 17.00 Melodje filmowe. 18 00 
„Pustelnia w krainie legend, cudów, i cza* 
rów“. 19,10 „Doboszowe gody“ — rapsod 
huculszczyzny. 20.15 Audycja dla Pola* 
ków z zagranicy. 21,00 Pieśni polsk e. 21,30 
Humor: „Czepiec, gęśle i podwika”. 2200 
Muzyka taneczna.

Niedziela, 27. IX.

8,00 A udycja  poranna, 10,00 T ran s ­
m isja  M szy św. odpraw, na wałach 
p rzy  klasztorze Jasno g ó rsk im  przez 
J .  E . Ks. K ard . P ry m asa . 12,03 „100O 
tak tów  m uzyki. 13,00 M oskiewski lo­
ka j — obrazek obyczajow y z powie­
ści St. Szpotańskiego „Czerwone M a­
ki. 14,30 A udycja  dla wsi. 15,30 Z da­
w nych czasów — p ły ty . 16,45 K oncert 
połączonych o rk iestr wojsk. 17,30 W  
dw orku na Nowolipaeh — słuchowisko 
z okazji odsłonięcia pom nika W ojcie­
cha B ogusław skiego w W arszaw ie. 
18,00 Podwieczorek p rzy  m ikrofonie. 
20,25 P oe tka  złotych wizji. 21,00 N a we 
sołej lw ow skiej fali. 21,30 P ó ł godziny 
m uzyki fortep . 22,20 Z różnych stron 
(koncert). 23.00 M uzyka taneczna.

W  toku śledztwa w rzece BabW 
w odległości około 7;00 metrów od 
miejsca potwornej zbrodni znale, 
zicno zwłoki młodego człowieka z 
przestrzeloną skro ot a { zamazaną 
sadzami twarzą. Zabity osobnik na­
leżał niewątpliwie !o uczestników

napadu. Przy zwłokach zabitego 
nie znaleziono żadnych dokumen­
tów', ant śladów, którebv pozwoli­
ły na ustalenie jego tożsamość 
Również nikt z ludności okolicznej 
nie rozpoznał zwłok

Program zimowy radia
Ramowy program na sezon owy 

1936/37 wchodzi w życie z dniem 4 paź* 
dziernika i obowiązywać będzie do dnia 
29 maja przyszłego roku.

Program ten. tak zresztą, jak i dętych* 
czas, inny będzie w niedziele, a inny w 
dnie powszednie. W dnie świąteczne wszy* 
stkie rozgłośnie regjonalne pracować będą 
bez przerwy w ciągu 15 godzin na dobę. 
przyczem rozgłośnia warszawska jes.:c/e 
o pół godziny dłużej, t. j. do 23.30. Pra* 
cę swą w niedziele i święta rozpoczynać 
będą rozgłośnie o godz. 8mej. W dnie po* 
wszednie rozgłośnia warszawska będzie 
czynna przez 11 godzin i 40 minut, a so* 
oc-ty przez 12 godzin i 10 minut. Rozgło* 
śnie regjonalne mają pracować o godzinę

Kto miał szczęście?
9- ty  dzień.

I ciągnienie,

10.B0O zł — 10619 50644 95502 112372 
172493.

5.000 zł — 10835 72928 83187 139410
2.000 zł _  30284 48093 68551 71946

76677 116995 126543 129048 145870 175427 
175523 193790.

1.000 zł — 30137 31359 37929 41077
41090 42093 57162 58256 62741 70272 73146 
88969 92680 95747 98577 99770 113045
113739 116025 118742 131553 136356 139599 
140963 147600 150615 153693 165661 169766 
179879 184666.

II ciągnienie-

S ta ła  dzienna w ygrana  zł 25.000 
pad ła  na nr. 7191.

20.000 zł — 51431.
10.000 zł — 132731 170652
5.000 zł — 162S 26768 62615 74890 

108458.
2.000 zł -  8583 17452 41319 61466 69514 

77722 88418 103829 106800 118527 121908 
422941 126354 141023 173335 178017 179916 
177662.

1.000 zł _  14187 24666 26683 27716
34095 41985 43547 52591 52163 50692 65909 
66888 72117 72568 7z776 77269 96955 99137 
107316 109727 113104 120604 122185 123979 
130418 147359 147230 149410 156574 171650 
174298 175466 176249 175428 180Q23 187377.

10- ty  dzień.
I ciągnienie.

10.000 zł. na nr. 119025.
5000 zł-: 30708 45505 116229 1176S8 

12Ć268.
200 zł.: 4023 444937 50442 60142 60733 

64288 68873 69122 70838 76488 968888 96498 
108197 119910 138616 151942 j 52084 169605 
170568 192782.

II ciągnienie.
S ta ła  dzienna w ygrana  25.000 zł.
10-000 zł.: 857 21864 43201 144762. 

padła na nr. 180943.
5000 zł.: 12297 18024.
2000 zł.: 35688 39777 67561 68128 

91340 101951 108095 117530 123284 125033 
130293 136145 145613 174862 185952.

1000 zł.; 1242 2505 7394 11011 13875 
21642 22559 31160 49689 51724 61347 63346 
66417 70049 71104 83877 84211 94667 96427 
99862 99174 107511 108443 1C8813 125205 
140509 145381 -i49288 157743 165880 174747 
176740 178279 185268 188564 192489.

iiinej w porze obiadowej, kończąc swe* 
ie transmisje już o 23.00, z wyjątkiem so* 
bór. w które to dnie wszystkie stacje hę* 
dą czynne do 23.30. Program dni powsze* 
dnich podzielono w rozgłośni warszaw* 
skrę] na odcinek poranny od 6.30 dp 8,10. 
odcinek południowy od 11,30 do 13*tej i 
popi łvdniowo*wieczorny od 15*tej do 23.30

Również, tak jak w programie letnim, 
żywe słowo zostanie bardziiej skupione, 
przyczem decydować będzie pokre.sień* 
stwo treści nadawanych prelekcyj oraz 
kategorja słuchaczy. Chodzń tu spec alme 
zwłaszcza o słuchaczy wiejskich. Odcinki 
muzyczne zostaną, znacznie rozszerzone. 
Długość poszczególnych audycyj wahać 
się bodzie od 5 minut do 2/4 godzin. Go* 
dżina regionalna ulegnie podziałów’ na 
dwa odcinki, wcześniejszy i późniejszy. 
Będzie to zgodne z życzeniami rozgłośni 
prowincjonalnych, które poza tym dyspo* 
nować mają dwoma dłuższymi odcinkami 
w ciągu tygodnia w godzinach wieczornych 
w niedzielę od 19,15 do 20.25 i w środy od 
11,20 do 20.30. Audycje dla wsi nadawane 
będą, tak jak i w Iecie, w ciągu porań* 
nych i popołudniowych w dni świąteczne, 
oraz w południe i wieczorem w dni po* 
wszeenje, na całą Polskę.

Dotychczas lokalnie nadawany prze* 
gląd wydawnictw stanie się audycją ogół* 
nopolską Natomiast skrzynki techniczne 
będą lokalne dla każdej rozgłośni. Frag* 
mćń :y słuchowiskowe będą nadawane w 
niedz eie nie w przerwie poranku, lecz w 
godzinach popołudniowych. Słuchów5 ska 
natomiast zostaną rozrzucone na pr/e* 
strzem tygodnia. Usłyszymy je w n e* 
dzielę raz w miesiącu, we wtorki naprze* 
mian z wieczorami literackiemi, w czwar* 
tki trzy razy w miesiącu raz na nves:ąe 
w środę jako słuchowiska eksperymental­
ne. Dla większej wygody dyskutujących 
grup w klubach i świetlicach audycje 
„Dyskutujmy” będą przesunięte w nrog)‘ * 
mie zimowym na godz. 19. W pomedział* 
ki usłyszymy audycje żołnierskie, w sobo* 
ty audycje dla Polaków zagranicą, nrzy* 
czerń wieczory te uzyskają większą roz* 
maitość Godzina audycji obu typów zo* 
stała ustalona na 19. W program o zimo* 
wym nie będziemy mieli wcale lekoyj ;ę< 
zyków obcych, gdyż utrzymanie ich w do* 
tychczasowych rozmiarach nie przynosiło 
radiosłuchaczom pożytku.

BYDŁO -  MIĘSO.
K raków , 21. 9. Ceny za 1 kg żywej 

wagj loco targow ica od 12. 9— 19 9.; 
buhaje  I  gat. 60—64 gr; I I  gat. 56— 
60 gr; I I I  gat. 50—56 gr; woły I  gat. 
59—66 gr; krow y I gat. 49—58 gr; TI 
gat. 41—49 gr; I I I  gat. 33—41 gr; j a ­
łówki I  gat. 60—65 gr; I I  gat. 57—60; 
cielęta. I  gat. 0,90—1.00 zł; I I  gat. 80— 
9!) g r; I I I  gat. 70—80 gr; nierogacizna 
żywej wagi I  gat. 1,00—1.06 zł; IT gat. 
0,93—1,00 zł; I I I  gat. 80—93 g r; n iero ­
gacizna b itej wagi I  gat. 1,00—1,25 zł; 
II  gat. 1 00—l,lo  zł. Spęd bydła roga ­
tego 359 szt., cieląt 429, nierogacizny 
727.

Lwów, 21. 9. Notow ania za 1 kg ży­
wej wagi wg. C entralnej Targow icy
w czasie od 14. 9__19. 9.; stadniki I
gat. 55—60 gr; I I  gat. 47—59 g r; krowy 
I gat. 50—55 gr; I I  gat. 45—48 g r; I I I  
gat. 28—30 g r; jałów ki I  gat. 60—65 gr;

I I  gat. 52—58 gr; cielęta 55—8£ygr 
świnie wg. inform acji rzeźni ków tu­
czone 0,85—1,05 zł.

LEN.
W ilno, 21. 9. Giełda L m arska  notu­

je  w złotych za 1.000 kg następujące 
ceny c rjen tacy ju e : len trzepany st. 
W olożyn (nowy) hasis I skala 216,50 — 
1.430—1.470 zł; len trzepany Horodziej 
1.630—1.670 zł; M iary basis SPK  skala 
216.50—1.370—1.410 zł; czesany Horo­
dziej b. I  skala 303.10—1.930—1.970 
targan iec  moczony a sort. 70-30 96Ó -  
1.000 zł.

S K Ó R  Y.
K raków , 21. 9. Notowanie hurtowe 

skór surowych za 1 kg wg. Centrali 
Targow ej w zł: wołowe 1,20; skóry 
krow ie 1.20 zł; jałow ice 1.20 zł; cielę­
ce 6,00—9,00 zł za sztukę

Osjjgowgęglzi R e d a k c j i

— P. M ielczarek Józef, Gaszyn.
Opłacono do 1 października rb.

— W daszek M ieczysław. KI ono wek. 
„Lekarza Domowego” cz. I i II wy­
słaliśm y.

— „Czytelnik z Rawickiego”. „Gość 
Św iąteczny” nr. 33 był skonfiskowany 
za umieszczenie p o rtre tu  Prezesa Wi­
tosa.

— G ontarczyk W incenty, Osówfea.
Bonifikow aliśm y dwa miesiące. Abo­
nam ent opłacony do 1-go sierpnia. 
„Lekarza Domowego” cz. I wysłaliśmy 
P rosim y nadesłać należność za sier­
pień i wrzesień w kwocie 2,60 zł.

— P. K arp ińsk i J ,  Mińsk Mazow. 
B onifikow aliśm y poprzedni czasokres 
w yjątkowo. Abonam ent opłacony ao 
1 lipca rb. Po nadesłaniu  za I I I  kw. 
roku bież. 2.70 zł. „Lekarza.” wyślemy.

— P. L ara W ładysław , Garnek. 
Obonam ent opłacony do końca wrze­
śnia rb.

— P. Żuraw ski A ntoni, Zmuda.
Na zapytanie W .Pana o dpow iedzie li^  
niy listem  z dnia 14. 9. br. Za opóźuie- 
nie przepraszam y. A bonam ent op ła ­
cony do 1 października. N adesłany zna 
czek 25 gr. jest do dyspozycji W Paua.

\) ‘furosxf& dla, dorwlifch ysm.fók,
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Chłopak
do koni i prac r o ln y c h  po  
trzeb n y . Z g ło sz e n ia : G ru­
d z iąd z , D ro g a  Ł ą k o w a  38 
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PRAKTYCZNE S 
PRZEPISY ■
SMAŻENIA KONFITUR 
SPORZĄDZANIA KOM­
POTÓW ISOKO W przez

RÓŻĘ MAKAREWICZOWĄ 

CEMA 2 PRZESYŁKĄ Zfc. 2,35,

Przesyłkę uskuteczniamy za 
poprzedniem nadesłaniem na­
leżności. Pieniądze wpłacić 
można w każdym Ur z ę dz i e  
P o c z t o w y m  za pomocą prze­

kazu rozrachunkowego

Zamówienia przesyłać należy:

Z akł. G ra ficzne  i W ydawnicze 

W IKTORA KULERSKIEGO
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w  Grudziądzu - Pom orze.

Założyciel Wiktor K ulersk i. — A dres: .Gazeta G rudziądzka” Tuszewo, pow. Grudziądz (Pom.). Telefon ur. 1811 i 18 2. Konto P. K. O. Poznań Nr. 200.420. *  
Za redakcję odpow iedzialny M aks. Hel ak, Grudziądz, uL M łyńska 6. — D ruk em Zakł. G raficznych i W ydaw n. W. K ulerski ego jy Grudziądzu w Tusze wię
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